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-h  U  ostatnio odbyła alę Lbnfe 
Ifcncja porozumiewawcza organi- 
ta<Si „Joint" z  przedstawM^ela- 

prasy żydowskiej. Dyrektor 
^(Ratu p . i. Glterman, nawoływał 
^oranych  do współdziałania w 
nakładaniu oezprocentu.. ych kas, 
które sę czynnikiem przyczyniają­
cym się do utrwalenia hegemonii 
żydowskiej w żvciu gu sp o ia rcn ii 
Polstti.

Wediug p Giiprmana bezpro­
centowe kasy pożyczkowe to jest 
środek nie tylko pozwalający na 
Ol rzymanic stanu opecnego ale 
Przy ich pomocy można ruszyć 
do zdobywania dotyehczar jerzczt 
niezajftych terenów gospodar­
czych.

ŚrodL. na tę akcję pocuudzą z 
sum, zebranych poucza^ zeszło­
rocznej kampanii samopomoco­
wej Ce - ka - be jak rcwnież z kre­
dytów Jointu.

Dzięki pomocy Jointu żyaost- 
wo zajęło w wielu dz-esiątkach 
miejscowości nowe gałęzie życia 
gospodarczego i są czynione 
przygotowania celem powiększe­
nia n. przyszłość tej akcji. Spec­
jalnie na sercu ma p. Gitermun 
sprawę opanowywania gospo­
darstw rolnych, gospodarstw wa 
rzywnych i mlpcznych. Z przemó­
wienia drugiego mówcy Z, W ajn 
szt Ita można się domysiać 
jak olDrzymimi sumami rozpo­
rządza Joint, ze między in­
nymi zdołano wysiać 180.000 dzie­
ci żydowskich m. koloni* letnie.

W ożywionej ayskusjl wszyscy 
Ł*brani domagali się zapobiegania 
rotiamowi i rozbiciu (cerzplite- 
f ung cebreklung) zydowswegj 
BP0łeczeiisrwa, które by mogły o, 
stabiać zyaostwo w  walce z  prze- 
tJWnikanu.

JTocno podkreślano konieczność 
dalszego zakładaniu kau bezpro 
"enu tvych i rozszerzenia pomocy 
- °-ntu ita żydowską inteligencję.

Czas najwyższy, żeby caie spe 
ł^ zeł>stwo polskie zrozumiało, ie  
^ e b a  pruejść. do ofensywy 1 

łr^yć talue warunki w  Polsce,
, y  inż niedługo p. Giterman 

nuał możność wyj laszania s w v  
ch referatów w studio radiowym 
teł - Avivu lub stoLcy Maóaga- 
Bl—.n. du czterom ili»nowej rzeczy 
wyenugrowanych żydów z Polski

2 5 0  M I L I O N Ó W
Przywódca Rancuskiej partii 

ludowej Dorriot podał do wrndo. 
mości publicznej cy fry  „subsydii" 
moskiewskich, przesyłanych part1! 
komunistycznej we Francji w  o. 
s iatn id i kilku latach. Wyniosły 
Oiia ogromną kwotę 250 milionów 
franków; a przecież Ddrrtot znać 
się musi na tym, jako były czyn­
ny komunista i członek kierow­
nictwa partu francuskiej, który 
przegnaw szy s*ę o wartości

•dci" komunistycznej oraz je j 
Przedstawicieli, przejrzawszy pla­
ny , zamiaiy komunistyczne oraz 
n-szczycŁeiski ich wpływ, — wy- 
stąpił przed dwoma laty z  „czer* 
wonych" szeregów, zakłaaając 
'własne ugrupowaiue robotnicze o 
Wyraźnie narodowym luisUwk- 
n-n. Motna w ięc w ierzyć jego in- 
fcrmacjom, tym bardziej ze ©- 
f W  .ruje dla ich poparcia do-
rrouj,

Wiadoma jest powszechnie pa- 
nująca w Sowietach nędza i nie, 
rzadkie giody Brak jest dosta­
tecznych środków dla w yży„.e- 
nia ciasnych Opywaieli. I  na 
tym tle dopiero nabierają właści­
wego zabarwienia te 250 milio­
nów, wyrzuconych przez komuni­
stów na zasilenie propagandy w 
«amej tylko Francj1! „W ydatek" 
ten kasztem najszerszych mas ro. 
syjskich tym bardziej jest oburza­
jący- gdy sit zważy, że miuonj te 
i  we Francji nie zostały zużyte 
na nic pozytywnego i twórczego, 
a jedynie na wzbudzanie mena 
wiści i podłość* na podżeganie do 
strajków, zaburzeń i do niszczę 
nia.

A  częsc milionów tych wpłynę­
ła bezpośrednio do kieszeni „czer­
wonych

K o n w e n c j a  S i a r k a  w f y r a s a
N ie m ie c k ie  źa£e i d z ie l*

Jak wiadomo, nieprzyjazna 
PoIsLe aynnUd nia tylko nie 
zgoaziry się na przydzielanie ca 
łego Śląska Górnego do nas, lecz, 
po trzecim powstaniu, które 
krwią uczestników zadokumento­
wało wolę na.eżenia Ślązaków do 
Polski, stworzyły „konwencją ge-

ła raczej orężem dla dyplomacji wania się zł granicę, będzie mu- 
niemieck ej, aniżeli służyła obro siała zaopatrywać się w odpo- 
nia interesów polskiej ludności wiodni paszport.
Śląska, Który pozostał po stroni. Naturalnie, poaając ra szcze- 
niemieckiej. Konwencja ta za- góły, prasa niemiecka wyraża u- 
w a iia  została ua okres lat 15, a polewanie, żb stosunki, wypływa- 
ponieważ weszła w życie 15 lipca ■ jące z konwencji genewskiej, mo- 
1922 r., więc w  tym właśnie ro-j gą ulec znacznej zmianie. Nawet

newską* , która miała na celu ku, dokładnie o godz. 0 dnia 15 obiektywna zazwyczaj „Frank-
między innymi: obronę mniej- lipca przestaje obowiązywać,
szóści niemieckiej, zamieszkałej | Z tego tytułu cała prasa nie- 
w polskiej części sl^sk.” i oraz miecka, podając mniej lub wię- 
komrole poczynań władz p o i-1 cej obiektywnie star. rzeczy, wy- 
skich w  bardzo wielu dziedzinach J nikająry dla wzajemnych o to su n- 
iy c i i  gospodarczego. ■ —'  | ków z genewskiej konwencji, pod

Niemcy z polskiej części Śląska sreśla przede wszystkim, jakie 
cieszyli się takimi przyw ilejam i,! było je j znaczenie gospodarcze.
o jakich Polacy po tamtej stro­
nie granicy nawet marzyć nie 
mogli. Niemcy zresztą, posiada­
jąc w  swych ręorach olbrzymi 
aparat gospodarczy, —  bo om 
przecie byli właścicielami w iel­
kich fabryk, hut, kopalni, olbrzy 
mich ODSzarów rolnych itd —  
potrafili wywierać na polskiego

Przypomina więc, że obrót płoda­
mi rolnymi oraz węglem, żela­
zem itp. między opu częścmmi 
Śląska miał odbywać się, na pod­
stawie konwencji, bez żadnych 
przeszkód i opłat. Wiadomo też, 
że mieszkańcy obu części śląska 
Górnego mieli prawo przeKracza- 
nia granicy tylko na podstawie

robotnika przemysłowego czy roi i osiadania “odpowiedniej karty 
nogo w  naszej nawet części Sią- komunikacyjnej Gdy tyiko kon- 
sxa Darda, poważny nacisk rów- wencja wygaśnie, ustaną ' rów­
nież i w  zaicresit politycznym. tież te ułatwienia, zacznie bu- 

W  tych warunkach konwencja wiem obowiązywać w  strefie gra- 
genewbka, której tekst ustalono ' nicznej t. zw. pólpasek. a  poza tą 
ostatecznie 15 maja 1922 r ,  b y - 's tre fą  ludność, w  wypadku uda-

furter Zeitung“ podkreśla, że 
wprawdzie polepszenie stosun­
ków polsko - niemieckich zazna-

Jiaice- fetz. xdŁ
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CIERPLIWOŚCI
Trzy lata temu za wszelką 

\krytyk§ premiera i ministra 
w  skarbu gazety były konfisko-

czyło się również ł  w  sprawach wai.e. Dziś N IK  : kto tylko ma 
ludności niemieckiej Śląska, je d -1 ochoię, oświe ają aziałalnos 
uakowoż liczn; zamieszkali tam pp. Kozłowskiego i Ławadzkie 
Niemcy „ciężko walczą o utrzr go.

W  P I A S E C Z N I E
zaprenumerować „A  B C“  można 

u p. Rdzanka Michała 
ul. Sienkiewicza (kiosk).

Rzeczowych danych o obec­
nej gospodarce d u u rem y  się 
więc dopiero w 1940 r. ■

manie swegc charakteru narodo­
wego, przy czym nie zawsze spo 
tykają się *  uznaniem swych 
praw u czynników decydują­
cych".

O ficjalny organ niemieckiego 
ministenum opraw zagranicz­
nych „Diplomatisch - Politlsche kwcniny bojkot przedśw'ątecz- 
Korrespondenz," pociesza się, że jn y  sklepów żydowskich. 
lawet pc wygaśnięciu konwencji Żydzi przysłali delegację ao 

I genewskiej rząd polski będzie o- ^Ministerstwa S. W . Delegacja 
piekować się interesami nie- tłumaczy, że święta są na to,

by zydzi zai ob ili i domaga się

SKARGA
Na prow incji roztropni cnrze 

ścijanie przeprowaazują konse

mieckiej ludności Śląska, bo te­
go wymaga duch zawarttj przed by ministerstwo nakazało pod
przeszło trzema laty polsko-nie 'grozą Bcrezy kapować tylko u 
yiieckiej umowy. \iydów.

Czy niedźwiedź mo siedzieć w mateczna'
L e w U  t  . n  c z y  s a r d y n k a

W  ś w ie t le  te a r i l  w z g lę d n o ś c i
(gk ) Sprawa przemysłu żelazne- > półoficjałne, a raz zabawia sie w po­

litykę. aie mającą pic wspólnego z h-

f  f  S O  k A 
W l f L K A M O C

go wywołuje dużą dyskusję praso­
wą. „Lew łatan" oburzył się na ar­
tykuł „Gazety Polskiej". Dc ara­
ku ruszył «am  wielki Andrzej 
W ierzbicki:

„Napewno pocieszą się, że nasze 
przemyjły wyjściowe —  .węgiel, na! 
ta, żeimo — są w di jdz<- specjalnych 
ustaw oaaane pod całkowitą kontrolę 
ł do całkowitej ( lyspczycji « zyniiikAw 
lŁąaowych, Żt.der. dział .uinictwa żad 
na juz inna gałąź produkcji nie jesi 
w t) :n stopmu dyrygowana przez pań­
stwo. jeanu pociąg ęcie pióra i nie­
ma k? telu ani w nafcie, ani w węglu, 
ani w żelazie. Gdybyś, „ptosty czło- 
wieau ’, o tem wcześnii j witdzial, iiiC 
żebyś rJe formułował nowego zawoła­
nia o-zywiścir Wyłącznie ku konsoli-

nią iządu, wpro..aoza tylko niepo 
uzebna zamieszanie, tąci '/odę, w 
„tóre. rybki łowić me Każdemu wy­
pada.

Obłuda czy nakręcanie
•„Gameta Polska" me pozostaje 

dłużna i odpowiaaa
Do spraw, gdzi« chodzi o powięk­

szenie u złotówkę zysku lub zmniej­
szenie o złotówkę si/aty — dorabia 
się w „Kurierkach". „Depeszach", 
przemowach, uchwałach — motywa­
cję patriotyczną, europejską, świato­
wi}, tosmićzną, astralną. A gdy kto­
kolwiek odważy się wyrazi i wątpli­
wość, czy przypadkiem nie wchodzą 
tu w grę pobudki niezupełnie- asiral

G U K b U S O W Y  O D B IO R N IK  O  Ś W IA T O W Y M  Z A S IĄ G U . 3 
P E N T O D Y  I  L A M P A  P R O S T O W N IC Z A  3 Z A K R E S Y  I  A L .  
2 O B W O D Y . O D T W A R Z A N IE  B E Z  Z N IE K S Z T A Ł C E Ń  P E l -  
N E J  W S T Ę G I  C Z Ę S T O T L IW O Ś C I .  P E R  U L  A C  J A  B A R W Y

T O N l f .
LUKSUSOWE I POPULARNE 2 i 3 LAMPOWE ODBIORNIKI SIE 
CIGWL I Ba TERU fNE GŁOŚNIKI ZE WZMACNIACZAMI DO OD­

BIORNIKÓW DETEKTOROWYCH

SPŁATY NA 15 RAT JU2 OD ZŁ. 10 MIESIĘCZNIE
DEMONSTRACJL I  SPRZEDAŻ W  SALONACH DEMONSTRACYJ­
NYCH PZT KRAK. PRZEDM. U  I W WIĘKSZYCH SKLEPACH

RADIOWYCH

■ € O H O
M in is te r  h r . C io n o  u  S i o ł s s r s d z i e

rozpoczął tuż razmoKły z srem. Stoiadinowiczam

dacji spółeczeó-twu:... „wśroć licznych nt nautry zaizuca mu s.ę nastawa 
nieprzyjaciół największym wrogieni nie ne. całość Ojczyzny ł cywilizacje 
państwa j każdego z nas są kartek”,— europejską. Poza tym, z reguły do 

pięciu argumentów rzeczowych i

Wctoraj w Sądzie Okręgowym na­
stąpiło dokończenie procesu cziei^ch 
urzęaników Powszechnej o Banku 
Zarobkowego oraz inkasenta firmy 
„Puławski” Czesi-i .-a Naoaja, ..skar­
żonych o przywłaszczenie 18 tys. 
złotych.

Główn;' bohater afery, a jedno­
cześnie i ofiara nieuczciwości, kasje­
ra Tomczaku, Nadaj, skazany został 
z r  przywłaszczenie na tok v.ńęzienia. 
Ponieważ Nadaj z pieniędzy tych nie 
skorzysta?, gdyż zabrał je w celu po­
życzenia Tomczakowi, sąd zawies.1 
mu wykoi tnie kary

Kasjer Tomczak oraz urzędnicy

BIAŁOGRGD, 25. 3. Minister 
spraw zagranicznych Włoch Ciano

Hr. Olana

przybył ao B*ałogrO(ju dzisiaj ra- 
no o godz. 9.30.

N iezw łoczn ie po przyjezdzie  mi-
p ^ i f d i  ów^ N ie ormo mster thano wpisał się do księgi 

kierownicy partit komunistycznej audiencjom it j  w zamku królew 
we Francji p°siadają luksusowe ®  S°dz, 1 ył przyjęty
samochody i mieszkań^.

P r c p 3 g a n d a  k o m u n  z m u

w tzecnosłowaqi
Nakładem tuti jszej firmy wydawni 

czej „Orbis", która współpracuje bli- 
ske i  czechosłowackim nunisti rstwem 
spr. zagi i wydaje oółurzę łowy 01 
,an czeski ..Piager Presbe”, weszła 
ostatnio z druku „siązka niejakiego 
Patkowskiego p. t. Za sowiccko-rc 
syjską cywilizację”. Książka .a prona- 
ffuje vr sposób jaskrawy sukcest ży- 

i cywilizacji sott ieckiej, przedsta- 
wxa’ąc j  i jako wzói do jiaąlądotyanią.

przez regenta Pawła, po czym od.

był pierwsze rozmowy z premie- Francją nie moi* być kv mionowi, 
rem Stojad inowitzem. *“ •

bo skoro w to zagadnienie zaangażo­
wane są ustawy państwuve a w ich 
wykonanie —  Rząd Rzecz,p«społi! j, 
to ihyba już nie budujmy do końca 
tego syiogizmu, kto y inozc w tej 
chwili narzuca się już tobie, „prosty 
człowieku

Jak o jest u Alickiewfcza?
....Niedźwiedziu, gdybyś «  matecz­

niku siedział, nigdy by się o tobie W oj­
sk- nie (tówieiii.tfcT’

Oj, medźwiedziu, niedźwiedziu"...

Groźny mCz2 S**
Audreejowi Wierzbickiemu se­

kunduje „Czas" i groźnie -wykrzy­
kuje:

I tu nie wiemy, czy stanowisko na­
szego organu półoficjalnego, zgadza 
się ze stanowiskiem iządu. Sadzimy, 
że nie. Pizecież tylekrotnie słyszeliś­
my z ust naszych ministrów zapo­
wiedzi wprost przeciwne.

Sądzimy, że wyświetlenie charak­
teru „Gazety Polskiej" było by wy­
soce pożąaanc, tak v inieresie »/.ądu, 
jak irasy, jak i społeczeństwu. Wów­
czas będzie puoiicznosć zorientowana, _
kto ] >rzc r.awia z łamów tego pisma Świąteczny numer „A B C " uka- 
rząd nie będzie narażom na niespo- sję w  zwiększonej objętości w 
dziane yoryki oa jejI Bmach prasa W ielkj  ̂ rano j 7awier2ć
bęoz.e mogis zajmować wobc niej .*** * . t>
wyraźne r„iot/isko. Stan, w kturym >ędzie J A N A  JOE.-EM ICZA— AR  
iez jja je  ona, że jej wypuwtedzi są T Y K U Ł  W STĘ PN Y  Dr. W. Za-

ltsldęgu; —  O wolność prawdzi­
w ą, dr. Tau-e isza Gluziiiskiegg: 
—  O wychowaniu narodowym; 
Jana Korolca; —  Bunt uczucia 
czy bezwład rozumu; Adolfa  No- 
waczyńskiego: —  Jak długo jesz­
cze Aleje Jerozolimskie 1; M arii 
Rutkowskiej; — „Fraki z P A L ‘u1'; 
Stanisława Grzeleckiego: —  Ju-

prawdziwych dorzuca się niepotrzeb­
nie drugie pięć, zgoła dętych i nacią­
ganych Otóż to wszystko razem pa­
chnie człowiekowi prostemu — za po­
zwoleniem p. prezesa — obłudą i „na­
kręcaniem".

A więc — umówmy się, drogi Le- 
wiatanie: jeśli Ty będziesz ciszej sie­
dział, to i niedźwiedź będzie „pokoj- 
niejszy.

„Nie d aźn:ć niedźwiedzi" To sta­
ra zasada, dzięki nieprzestrzeganiu 
której już niejeden Lewiatau stal się... 
sardynką.

W  ogóle żyjemy w epoce po­
mniejszania poniektórych olbrzy­
mów. Niech więc Lewiatanik pa­
mięta, że nawet wieloryb, zajęty 
ra  kliszy fotograficznej, m:ewa 
parę centymetrów długości. Tak 
więc mogą nadejść czasy, że i do 
wielkości Lewiatane zastosuje 
się t°orię względności.

Skazanie nieuczciwych bankowców
I n k a s e n t  o f i a r ą  n i e u c z c i w o ś c i  k a s j e r a

Banku: Lutyński. Rydel otrzymał* 
kary po 2 lata voezienia za namó- 
witrue Nadaje do przywłaszczenia 
oraz za zagrabienie wręczonych im 
pieniędzy również na dwa litu wi( 
ziemia. Wyrok łączny wyniósł po 2 
lata wiezienia

Piąty oskarżony Ruff otrzymał 
rok więzienia

Sąd zasądził od wszystKich ska­
zanych powództwo cywilne w wyso­
kości 18 tysięcy złotych, jakie wno 
siła poszkodowana firma Puławski" 
za pośrednictwem ac,vv Witolda Ba- 
yera.

Świąteczny numer „ A E C ‘ :
ukate w i^iąyszanaj

Echa w  Londynie i Paryżu
LONDYN, 25. 3. Angielskie kola 

polityczne śledź j z wielkim zaintere­
sowaniem wizytę włoskiego minie,1 ra 
spran zagranicznych hr. Cisnc w 
Belgra lii. _ Koła t< dzą, ie  wizyta 
włoskiego męża st»nu przyczyni się 
do pacyfikacji Europy południowo- 
wschodniej i będzie -cennym uzupeł­
nieniem wlosko-angielskiego porozu­
miem*. w sprawie morza śródziemne­
go.

PARYŻ, 25. 3. Wiadomość o bił 
skira zawarciu pasiu włosko-jugusło-

tro ; Karola Zbysrewskiego —. 
W ielki Piątek Stanisława Augu­
sta; Jana Kowalskiego: —  P izy* 
goda; Humoreska Very'ego: —  
Moi w ierzyciele; Reportaż: M a­
ria Krążkowa i Krzysztof Pisan- 
kiewicz rozwodzą s>ę; W. Szare­
go: —  Trium f moralności; M i­
chała Kondrackiego: —  Muzycy 
w służbie tsoga i wiele inrych 
Numer zawierać będzie liczne 
ilustracje i całą kolumnę aktual­
nych politycznych karykatur. 
Nadto jak zwykle bogaty dział 
informacyjny. .

«  całej Pnlsre przed ś w . i w i
hu-a bojKot antyżydowski

Wszędzie w m lasiach i mia­
steczkach trwa solidarnie akcja 
bojkotowa. Hasło ,&n grosza ży­
dom" jest pilnie przestr-?*:gane,

wiaiisLieg" *»j-wołała zaniepokojenie Młodzi narodowcy pilnują, aby 
w p wn/rn Kolach fmncuskich. rtferj nj ^  j^0 }amaj  solidarnego fron- 
zbliżonc i o  Qua. d‘Orsay oświadcza- Zresztą niewiele osób zdradza 
ją, ze mepokoj ten jest pozbawiony LU j  _
wszelkich podstaw i podŁreślaią, ie ochotę na zdobycie miana „sz * 
rząd jugusłov iański st, ile informowaj besgoia'*. 
rzad francuski o przebiegu rogoi >ń
z Włochami. W -.adnym v yparlK" Wszędzie gdzie są oddziały 
wierność Jugosławii dla zasad paktu g-ff iązku Polskiego prew adzą one
Ligi Narodów oraz przymierza z

Za zł. 230 pożytek ! wygoda
Pożytkiem- dla każdego jest czytanie „ABC  - Nowiu Codzien­

nych".
Wygoda jsst otrzymywanie pisma do domu rano, przed wyj- ^  

ściera do pracy
„A B C " zaprenumerować można w Kantorze A l. Jerozolł*aŁ&ie 3a 

osobiście, E'gcinni$ lub te le lo jiig ir .ie  7.27.33 i 81833

celową akcję, W Płocku Związek 
Polski wyda? nawet broszurkę u- 
kazującą niebezpieczeństwo ży- 
doy skie i przypominającą obowią 
zek bojkotu. Żydzi starają się 
sprowokować awantury, to też w 

niektórych miejscowościach wy­
buchają zajścia antyżydowskie. 
Ostatnio, jak pisze prasa żydow-

mark przybiła wielka grupa „na­
rodowców", która napadła na kra-

I „W  Kosow ie-Lackim uodczas 
w ton.ov. ego jarmarku wybuchły 

Uajścia antyżydov'skif- Na jar*

5 p u n k tó w
programu bezbDżniczego

RYCa, 23.5. 2  Moskwy dono­
szą: W Moskwie zakończyły się 
obrady siódmego św iatowego kon­
gresu bezbożników, w  wyniku któ­
rego uchwalono program na naj­
bliższy' roi. pracy Prograrr. ten 
obejmuje 5 zasadniczych punk- 
tówj 1) utworzenie bezbożniczej 
cenu-aL propagandowej, na cały 
świat, 2) utworzenie międzjmaro- 
dówki bjżbozniczej, której akcja 
znajdowałaby się pod patronatem 
sowieckiego związKU bezbożników, 
S) stworzenie międzyrai odowego 
funduszu propagandy antyreligij- 
nej, 4 ) uzgodnienie akcji bezbo- 
żmczej na całym świecie, 5) wza­
jemne poparcie f :nansowe między- 
BśtrpdbWój akcj,’ hFahcljż.niir y i*

my i stragany żydowskie. Wybito 
również duże szyb. Chuligan* wy­
wracali stragany z  towarami. B. 
wielu żydów zostało pobitych".

Również do zaburzeń doszło we 
Włocławku, gdzie wybite szyby 
w kilku sklepach, w Pabianicach 
„w arły“ pilnują sklepów żydow­
skich —  skutek znakomity —  w  
sklepach żydów ruch zamarł.

Do zajść doszło w Chorzowie, 
gdzie około sklepów7 żydotwsJcich 
zaczęły gromadzić się tłumy, na­
wołujące do bojkotowania hanalu 
żydowskiego wznosząc wrogie o. 
Krzyki przeciwko żydom. Policja 
rozpędziła tłumy i aresztowała o- 
koło 10 osób

Żydz." usiłują interweniować, 
lamentują i wymyślają, nic to 
jednak nie pomaga, bo bojkot 
trwa w dalszym ciągu.


